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Do

P. T. Czytelników „Głosu Ziemi św.“

Aczkolwiek zaszła zmiana w osobie re­
daktora Głosu Ziemi św. —  jako nowego 
Komisarza Ziemi św. —  to jednak pisemko 
pobożnego Stow. Armji Krzyża św. wycho­
dzić będzie tak samo jak dotychczas, ńa 
razie jeszcze jako dwumiesięcznik i poda­
wać będzie wiadomości tyczące się Ziemi 
św., jak również i tyczące się Stow. Armji 
Krzyża św. i jego Członków. Nadto z a ­
chęcać się będzie do sprawy Ziemi św  
i miejsc świętych w Palestynie wszystkich 
P. T. wiernych, przedewszystkiem zaś „Krzy­
żowców“ tj. Członków Stow. Armji Krzy­
ża  św.

Ceny za  pojedynczy numer „Głosu Zie­
mi św.“ nie wyznaczamy, bo wydawnictwo 
nasze nie jest obliczone na zyski, ale jest 
upominkiem dla miłośników Ziemi św. od 
Komisarjatu naszego. Zostawiamy to więc
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do uznania i dobrowolnie; ofiary Czcigo­
dnych Członków Armji Krzyża św. i wszyst­
kich P. T. Czytelników.

Kraków w grudniu 1950 r.

O. Anatol Pytlik
Komisarz l ie m i s'iv. 

ul. Reformacka 4.

P- T. Czytelniej!

Nietylko sami czytajcie o Ziemi św., nie- 
tylko przestójcie na tem, że Wy jesteście 
członkami Armji Krzyża św., ale starajcie 
się i innych pozyskać dla tego zbożnego 
dzieła, niech każdy Krzyżowiec pozyska  
nowego Krzyżowca, a tak wzmogą się 
zastępy Armji Krzyża św.

Redakcja.



r

Święta Góra Karmel.
¡asto Kaiffa dzisiaj całkowicie 
zmodernizowane, stanowi głów­
ny cel kolei żelaznej, wiodącej 

od Kairo poprzez El-Kantara. Miasto 
Kaiffa sławne z czasów wojen Krzyżo­
wych zostało zdobyte przez Tankreta, 
lecz odebrane z powrotem w 1187 przez 
Saladina. Dziś nie pozostało prawie nic 
z dawnej świetności miasta. Jedynym  
i najcenniejszym zabytkiem  jest tu gó­
ra  Karmel wznosząca się na przestrzeni 
około 24 km na wysokość 300 m. Sam 
środek góry wynoszący 540 m, wznosi 
się m ajestatycznie ku górze, mając z je­
dnej strony szeroko rozlane morze, z dru­
giej równiny Esdrelonu. Góra Karmel
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położona na południe od Kaiffy pokry ta 
jest zielenią, jarzynami., winną latoro­
ślą, oliwkami i drzewami sosnowemi, co 
odróżnia ją od szeregu innych gór P a­
lestyny suchych i wypalonych od słoń­
ca. Na tej to górze „A chab“ wygnany 
przez bezbożnego Jezabela, zaprow adzi 
kult Baala. Tu też w jednej z grot 
m ieszkał prorok 'Eliasz. Zagniewany 
zwołał kapłanów kultu  Baala, poto by 
rozszerzyć kult Boga Izraelskiego,- a 
zniszczyć ku lt okazywany Bogu pogań­
skiemu. Wzniesiono dwa ołtarze, oba' 
stronnictw a religijne poczęły się mo­
dlić. Nagle ogień niebieski zstąpił na oł­
tarz  Eliasza, pochłaniając złożone tam 
w postaci mięsa ofiary. Natom iast ofia­
ry  złożone bogom pogańskim pozostały 
n ietknięte. Na widok ten rozszalały 
tłum urządził m asakrę kapłanom Baala. 
Góra Karmel poprzecinana grodami, da­
wała schronienie wielkiej liczbie pustel­
ników, jeszcze w początkach Chrześci­
jaństwa. W 1156 założono na niej za­
kon Karmelitów i wzniesiono klasztor 
ponad grotą Eliasza. K lasztor ten wro-
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ku 1252 zwiedził Św. Ludwik. Wielu 
wielkich Świętych Kościoła, przyczynią 
się do uśw ietnienia miejsc na górze K ar­
mel. Między innymi należy wymienić 
Św. Bertolda, pierwszego generalnego 
przeora, oraz Św. B rokarta, Św. Cyryla 
z Konstantynopola i Św. Szymona Stock. 
Góra Karmel posiada też wielu swych 
męczenników, zwłaszcza z roku 1291 
w którym  wszyscy wierni zostali wy­
mordowani przez muzułmanów w chwili 
gdy Królowej Karmelu śpiewali „Salve 
Regina“. K lasztor Karmelitów został 
częściowo zburzony i stąd opustoszały 
przez 3 wieki. W 1631 roku z nakazu 
Kongregacji Św. dla Propagandy W iary, 
Prze w. Prosper od Św. Ducha zorgani­
zował na nowo m isję i górę Karmel 
obrał sobie za siedzibę, odprawiwszy 
w listopadzie tego samego roku uro­
czystą Mszę Św. w grocie Najśw. Dzie­
wicy. Dzisiaj Bazylika i k lasztor K ar­
melitów, wznosi się na wzgórzu jako 
podwójne świadectwo; miłości P. M arji 
do Karmelu i' reguły'- Karmelitów dla 
Najśw. Dziewicy. W dniach: 17, 18, 19,
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kw ietnia bieżącego roku Najprzew. O. 
Generał i O.O. Prowincjałowie, całej re ­
guły Karmelitów, udali się na wybór no­
wego Generała, obchodząc przytem  u- 
roczyście 300-letnią rocznicę ponowne­
go objęcia w posiadanie góry Karmel, 
przez zakon Karmelitów. Z tej to oka­
zji Najprzew. O. Nazarenó .Jacopezzi 
Kustosz Ziemi Świętej, Braci Mniejszych 
■#- Zakonu Sw. Franciszka, odprawił u- 
roczystą Mszę Sw. w pierwszy dzień 
triduum , i zaprowadził na górze Sw; 
Stacje drogi Krzyżowej. Jego Świątobli­
wość Barbassina P atriarcha Łaciński 
w Jerozolimie, zakończył uroczyste ob­
chody pontyfikalną Mszą Sw.

Niech Bóg pobłogosławi Sw. Regule 
K arm elitów !



Sanktuarja w Ziemi św.
odnoszące się do tajemnic Różańca Św.

jściół Święty często wzbogacał ła ­
skami modlitwę Różańca Święte­
go. Niedawno temu Papież Piiis 

XI. udzielił odpustu zupełnego za każdo­
razowe odmówienie Różańca przed wy­
stawionym N. S. Sakramentem . Aby je ­
dnak uzyskać odpust trzeba rozmyślać 
nad głównemi tajemnicam i z życia Zba­
wiciela i Panny Marji, Najważniejszemi 
tajemnicami są:

W Tajemnicy I-ej Radosnej:

1) Z w i a s t o w a n i e : Archanioł Ga­
briel w Nazarecie zwiastował Marji Pan­
nie w ielką nowinę o wcieleniu „Słowa 
Bożego“. Ona zaś wiadomość tę przyjęła



słowami: „Oto J a  służebnica Pańska,
niech Mi się stanie według Słowa Twe­
go“. P arę  wieków potem cesarz Kon­
stan tyn  kazał wybudować bazylikę w 
miejscu owego zwiastowania. Bazylika 
ta  ocalała pomimo k ilkakrotnej inwazji 
m uzułmańskiej, Chrześcijanie wykupili 
ją  z rąk  Saracenów w chwili gdy ci 
usiłowali ją zburzyć. Saraceni z zemsty 
zburzyli N azaret w 1103. W kilka, lat 
potem w 1109 Krzyżowcy odbudowali 
świątynię, k tó ra  powtórnie zburzona zo­
stała  w 1263. Około roku 1300 F ran : 
ciszkanie uzyskali pozwolenie wybudo­
wania w tem miejscu wielkiej kapliczki, 
k tó ra  objęłaby Grotę Świętą. F ranci­
szkanie zostali wypędzeni lub pomordo­
wani w latach 1385, 1448, 1548, 1.634. 
w roku zaś 1700 szybko zaczęli napły­
wać. Nowa św iątynia zbudowana została 
w tem miejscu w roku 1.620, lecz w 1638 
zburzyli ją Beduini. Chrześcijanie je­
dnak nie dali zaginąć przybytkowi Świę­
temu i wznieśli powtórnie mały kośció­
łek w 1.730 i odnowili go w kilkadzie­
siąt lat później w 1877. Mamy nadzieję,
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że liczne składki napływające bez p rzer­
wy pozwolą na odbudowanie bazyliki 
Krzyżowców, przy której ma powstać 
też kaplica Św. Antoniego ze składek 
zbieranych w Polsce przez O. A u relego 
Borkowskiego.

2) X a. w i e d z e n i e : Sanktuar jiun „N a­
wiedzenia“ znajduje się na Ain-Karem 
w górach Judajsk ich  naprzeciwko mia­
steczka Świętego Jana. W IV wieku 
znajdował się na tem miejscu Kościół 
z którego pozostały jeszcze ruiny. Za­
jęli go Armeńczycy którzy wydali go 
dopiero na w skutek interw encji K rzy­
żowców w roku 1219. W roku 1490 ko­
ściół ten legł w gruzach. G.O. 'Franci­
szkanie w ykupili jego ruiny w 1679, 
ále nie uzyskali praw a zbudowania ja ­
kiegoś innego kościoła w miejscu zbu­
rzonego. Natom iast pow stała tam około 
1*7.12 m aleńka kapliczka zniszczona wsku­
tek : częstych i katastrofalnych wyle­
wów. Kapliczce tej przydzielono dwóch 
Franciszkanów  Ojca i B rata k tórzy m a­
ją czuwać nad stanem  przybytku świę-
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tego i zbierać datk i potrzebne na odno­
wienie tegoż*

3) N a r o d z e n i e  P a n a  J e z u s a :  
Miejscem urodzenia jest Betleem. Święta 
Grota została sprofanowana przez ce­
sarza Hadriana, k tóry  tu  około roku 
120 szerzył religję pogańską. W 400 r. 
Święta- H elena wraz z K onstantynem  
wznieśli ponad Grotą wspaniałą bazyli­
kę, k tó ra  dotąd w tem miejscu istnieje, 
św iątynia ta została uszkodzona w cza­
sie buntu Sam arytan w 528 a następnie 
odnowiona przez .Justyn ja na w 531. 
Dziwnym trafem  oszczędzili ją Perso­
wie a w roku 1228 została ta św iątynia 
oddana w opiekę Zakonowi O. O; F ran ­
ciszkanów. W 15 lat później wymordo­
wano członków zakonu, dopiero w 1309 
sułtan R o k u-e d-d i n przywrócił zako­
nowi dawne przywileje, on też zakon 
kierow ał pracami nad odnowieniem ba­
zyliki. W roku 1537 zostali zakonnicy 
znowu uwięzieni przez Solimana II. a 
dalszych represji dopuszczali się nad 
nimi schizm atyccy Grecy, którzy objęli 
p ro tek to ra t nad Jerozolimą. Poczęły się



szerzyć m asakry ludności łacińskiej a 
w roku 1757 innowiercy siłą. opanowali 
bazylikę Konstantyna, lecz nie mogli 
zagarnąć całkowicie Groty. Świętej. W 
1873 zamordowano w niej 5 modlących 
się zakonników. Opiekę nad Grotą Chry­
stusa sprawuje obecnie zakon O.O. F ran ­
ciszkanów.

4) O f i a r o w a n i e  P. J  e z u s a w 
S w i ą t y n i J  e r o z o l i  m s k i e j.

6. O d n a l e z i e n i e  P a n a  J e z u s a  
w. Ś w i ą t y n i .  Świątynia w Jerozolimie,, 
w której został znaleziony Pan Jezus, 
w 12 roku życia jest trzecią z rzędu 
świątynią wzniesioną w tein samem 
miejscu. Pierwszą wzniósł Salomon w 
966 roku przed Narodzeniem Chrystu­
sa, drugą wybudowano za staraniem 
Zarobabera w 536 przed Nar. Chrystusa, 
Trzecia była powiększeniem drugiej i 
była dziełem Hef oda około 20 roku przed 
Narodzeniem Chrystusa, około jej wznie­
sienia pracowało 10.000 robotników przez 
18 miesięcy. Świątynia ta stała ¡się. 
świadkiem przepowiedni i cudów Chry­
stusa, Świątynia Jerozolimska została



zburzoną przez wojska Tytusa w 71 po 
Narodzeniu Chrystusa a w 135 Hadriąn 
wybudował w tem miejscu świątynię na 
cześć Jowisza ale już w 333 budynek 
legł w gruzach, a statua świętokradcze­
go władcy rozsypała się w proch. Ju ljan  
Apostata chciał odbudować pogańską 
świątynię lecz przeszkodziły temu czę­
ste trzęsienia ziemi. W 638 kalii m u­
zułmański Omar zbudował na miejscu 
świątyni meczet, ż chwilą gdy Krzy­
żowcy przybyli do Ziemi Świętej meczet 
zamieniono na kościół pod wezwaniem 
„Templum Domini“. W  1.194 miasto do­
stało się w ręce Saladyna, który natych­
miast przywrócił meczet a cały obszar 
koło świątyni zajęli Muzułmanie. Chrze­
ścijanie muszą drogo opłacać prawo 
wstępu na owe terytorium, Żydzi, zaś 
całkowicie zostali wypędzeni.

Tyle jest pamiątek onych miejsc świę­
tych związanych z rozmyślaniem ta je­
mnic Różańca św. w części I-ej t. j. Ra­
dosnej.

(C. d. n.).



Jaffa.



Położenie kamienia węgielnego pod bu­
dowę nowego kościoła §w. Antoniego 

w Jaffie.

Jaffa czyli starożytne Joppe osiadło 
majestatycznie na wzgórzu wznosząc 
się ponad morze na wysokość około 
50 m. Krzyżowcy uczynili z Jaffy, mia­
sto obronne, a Ludwik Święty król F ran ­
cji, naprawiwszy obmurowanie wzniósł 
24 wież obronnych, następnie wybudo­
wał kościół i klasztor dla Braci Mniej­
szych Sw. Franciszka. Tak kościół jak 
i klasztor zostały zburzone około roku 
1267. -Starożytne Joppe pozostało 4 bli­
sko wieki bez historji. Pielgrzymi k tó ­
rzy tu lądowali byli podejmowani przez 
O.O. Franciszkanów, którzy ochotnie u- 
dzielali im gościny w swym klasztorze 
w Rarnieh. W  XVII w. Jaffa została
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odbudowana a Franciszkanie uzyskali 
pozwolenie na założenie klasztoru i zbu­
dowanie domu dla pielgrzymów. 12 ma­
ja 1775 r. Mahomet Beg obwołał się 
panem miasta, i skazał na śmierć Chrzę­
ść jan z trzema O.O. Franciszkanami. 
Trzydziestu tylko Chrześćjan uszło 
śmierci i masakry. Bonaparte w drodze 
do Egiptu zajął Jaffę 3 marca 1799, i 
dopiero Ibrahim Pacha syn Mehemed 
Aliego odebrał Jaffę w 1831. W  7 lat 
później gwałtowne trzęsienie ziemi zni­
szczyło miasto całkowicie. Zaludnienie 
które w roku 1880 obliczano na 10.000 
Jnieszkańców wzrosło cło dnia dzisiej­
szego do 60,000. Z tego 32:000 to muzuł­
manie, 20.000 Żydzi, 1.600 Katolików 
z tego 820 rzym.-kat., 360 Maronitów, 
420 Melchitów potem 4.000 Schizmaty- 
ków, Greków, Armeńczyków, Koptów 
i blisko 1.000 protestantów. Kościół pa­
rafialny jest w rękach O.O. Frau., k tó­
rzy zarządzają paraf ją. Kościół parafial­
ny jest bardzo oddalony od dzielnicy 
Chrześćjańskiej. Urząd Kustodialny na 
żądanie władz kościelnych oraz na ¡»roś-
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by Wiernych, postanowił zbudować no­
wy kościół, który odpowiadałby potrze­
bom, Wiernych. Z tej okazji dnia 15 
lutego b. roku Najp. O. Aurelio Ma- 
rottah, Kustosz Ziemi Św. w dniu święta 
przeniesienia relikwji Św. Antoniego 
z Padwy, poświęcił kamień węgielny pod 
budowę nowego kościoła. Uroczystość 
poświęcenia odbyła się przy pięknej po­
godzie i w obecności władz oraz tłumów 
wiernych. Brat Jean  Schoppen poeho-. 
dzenia niemieckiego, który okazał wiele 
energji przy budowie kościoła w Da­
maszku, oraz przy budowie nowego k la­
sztoru w Nazarecie, i tym razem nary ­
sował plany i kierował robotami gma­
chu, który zapewne będzie ukończony 
jeszcze przed końcem roku 700-Jetniej 
rocznicy śmierci Św. Antoniego z Pa­
dwy.



Uroczystość Sw. Antoniego z Padwy, 
w klasztorze Sw. Zbawiciela.

fejMjjpfagfllasztor Św. Zbawiciela, centrum 
j j | l | | | | s  misji franciszkańskich w Ziemi 
łftiSaPal §w., został z okazji 700-letniego 
jubileuszu Św. Antoniego otwarty. 0- 
t warcie było bardzo uroczyste, poprze­
dzone ceremonjami. Wieczorem 3 czer­
wca rozpoczął się obchód uroczystą no­
wenną i kazaniem ks. Bichara Farwa- 
gi. Słowa kaznodziei gorące i pełne cen­
nych wskazówek, wywarły na słucha­
czach wielkie wrażenie. Liczba słucha­
czy codzień wzrastała i ledwo mogła 
się pomieścić w zbyt małym kościółku 
Św. Zbawiciela. Na głównym ołtarzu, 
jakby na tronie chwały widniała s ta ­
tua Św. Antoniego, zrobiona artystyczną 
ręką młodej i pobożnej Siostry Góran-
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nina ze zakonu Sióstr Misjonarek. 
„Schola Cantonim“ ofiarowała swą k la­
syczną orkiestrę. Najprzew. O. Ku­
stosz otoczony klerem, odprawił modły 
pontyfikalne, a hejnał franciszkański 
Betleem wygrywał do późnej nocy, na j­
piękniejsze swe utwory. Olbrzymi w 
swoich bezmiarach klasztor §w. Zbawcy, 
dzwonnica i kościół wspaniale oświe­
tlone, zdawały się świadczyć o wielkiej 
radości, z jaką synowie Św. Franciszka 
czcili najsławniejszego ze swych Braci.

MODLITWA KRZYŻOWCA.
Ojcze i wiekuisty Boże nasz! Ofia­

ruję Ci Najdroższą Krew Jezusa Chry­
stusa na zadośćuczynienie za  moje 
grzechy, za  potrzeby Kośeioła Świę­
tego, za potrzeby Ziemi Świętej, za  
nawrócenie biednych grzeszników i za  
wybawienie dusz m ąk czyścowych.
(Ma óyc odmawiana rano, w południe i wie­

czorem).
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Jeszcze o górze „Tabor“. 300-leeie za­
jęcia góry Tabor przez zakon Braci Św.

Franciszka z Asyżu.

Tabor posiada wielkie znaczenie dla 
całego świata chrześćjańskiego, jako 
miejsce Przemienienia Pańskiego. Góra 
Tabor dostała się w ręce zakonu Braci 
Mniejszych dopiero w roku 1631, i to 
dzięki pomocy Mr. Franciszka de Va- 
razzano. Po odzyskaniu Taboru, zbudo­
wali Bracia Mniejsi na niej klasztor 
i odbudowali sanctuarjum „Transfigu- 
racio“. Góra Tabor służyła niegdyś za 
granicę między szczepami Issacharu i 
Zabulon. Po zajęciu Ziemi Obiecanej 
„Debora“ zwołał pod bron 10.000 he­
brajczyków, którzy poddali się pod ko­
mendę Barac'a, który szturmem zdobył 
Św. Górę. Hebrajczycy wyrazili swój po­
dziw dla Jehowy w sławnej pieśni zwy­
cięstwa nazwanej „Cantique Debora“. 
Góra Tabor znana jest w Piśmie Św. 
z wielu porównań poetyckich i z prze­
powiedni. Według tradycji, sięgającej 
jeszcze czasów apostolskich, góra Ta­
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bor była miejscem, na którem dokonał 
się akt. przemienienia Pańskiego. Chrze- 
ścjanie zbudowali na niej sanktuąrjum, 
a mała na ten czas, ilość zakonników, 
spędzała tam swe życie na pokucie i 
na modlitwie, W czasie krucja t w roku 
1101 góra Tabor powierzona została Be­
nedyktom z Niemiec, k tóry potem w ro­
ku 1130 objęli klasztor de Cluny we 
Francji. W 12 lat później Benedyktyni 
ci w liczbie 72 osób zostali wymordo­
wani. W 1255 papież Clemens. IV. ofia­
rował Tabor, zakonowi rycerskiemu św. 
Jana. Na ruinach tego właśnie zakonu 
Franciszkanie zbudowali w 1631 nowy 
klasztor, w 1924 poświęcono na górze 
Tabor nowo wzniesiona. Bazylikę Prze­
mienienia. Z okazji 300-set letniej rocz­
nicy objęcia Góry Tabor urządzono wiel­
ki obchód, w którym wzięły udział wy­
sokie sfery duchowieństwa i tłumy 
wiernych.



RZECZY CIEKAWE.

Arabskie czasopismo Al Hayat nie­
dawno temu wystosowało odezwę do 
Wysokiego Komisarza Sir Chamello, w 
której oświadcza wyraźnie, że niewolnic­
two istnieje jeszcze w Palestynie nawet 
pod rządem angielskim. Al Hayat przyta­
cza kilka wypadków, gdzie dzieci sprze­
dawano po 100 dolarów do 125 a agen­
cja brała 100/° komisowego. List otwar­
ty  twierdzi, że wiele urzędników kupo­
wało takich niewolników.

Niewolnictwo w calem tego słowa zna­
czeniu uprawia się jeszcze między Be- 
duinami, narodem koczującym w Pale­
stynie, Zajordaniu i Arabji. Niewolni­
cy używani są do ciężkiej pracy około 
gospodarstwa. Wprawdzie panowie ich
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źle z nimi nie obchodzą się, aTe niemają 
oni żadnej nadziei odzyskania wolno­
ści. Wiadomości te wywołały wielkie 
wrażenie — a ogólne zainteresowanie 
się tą  sprawą, zmusi zapewne rząd do 
zbadania tej sprawy dokładnie.

Gości o z Ziemi Sw. w Polsce.

W miesiącach letnich bawił w Pol­
sce O. Aureli Borkowski, Kapłan — 
Polak z Jeruzalem, k tóry jest misjona­
rzem w Kustodji Ziemi Św. Znany jest 
może P.T. Czytelnikom, ponieważ zbie­
rał w Polsce ofiary na polską kaplicę 
Św. Antoniego w Nazaret. W dniach 
najbliższych spodziewany jest przyjazd 
O. Stanisława Bulika z Jeruzalem ■ 
także Polaka, który jest obecnie Mi­
strzem cerenumji przy Grobie Zbawi­
ciela. Wydał on „Przewodnik“ po Zie­
mi Św. w języku polskim. Obecnie przy­
jeżdża z powracającą pielgrzymką sło­
wacką.



Wrę ozonie broili Żydom w Palestynie 
na wypadek słusznej obrony przyczyną 

rozruchów.

Jaffa, w czerwcu.
B,ząd wydał dzisiaj komunikat, jako 

odpowiedź na artykuł ogłoszony w dzien­
niku arabskim Al Gamia El Arabia“, 
w którym tłumaczy, że nie miał zamia­
ru uczyć Żydów obchodzenia się z bro­
nią, lecz wydał tylko osobnym kolonjom 
strzelby „G annier“, których nie wolno 
użyć, jak tylko na wypadek ostatecz­
nego niebezpieczeństwa. Broń złożono do 
zamkniętych magazynów, które wolno 
otworzyć tylko w razie obrony. Mimo 
tego oświadczenia — ludność arabska 
burzy się — miejscami przychodzi do 
rozruchów z żądaniem cofnięcia rozpo­
rządzenia tego a nawet zlikwidowania 
kolonji żydowskich. Pisma żydowskie o- 
strzegają Rząd przed grozą.



WIADOMOŚCI Z PALESTYNY.

Pielgrzymki:
Wielkie rzesze pielgrzymów z całego 

świata, odwiedziły Miejsca Święte. Z 
końcem kwietnia i początkiem maja 
b. r. „Casa Nova“ Braci Franciszkanów 
przyjęła: jedną pielgrzymkę z Niemiec, 
pielgrzymkę wojskową Francuską, pro­
wadzoną przez nieodżałowanej pamięci 
O. Remi Bonnet, zmarłego w kilka dni 
potem, 3) grupę Hiszpanów, 4) karaw a­
nę z Beyronth, 5) pielgrzymkę z Włoch, 
ze Szwajcarji, złożoną ze 141 osób pro­
wadzoną przez Mgr. Josepha Ambiihl 
biskupa z Hasał, oraz pielgrzymkę W ę­
gierską, na czele której stał Arcybiskup 
lir. Jules Zicliy z Kalosca. Na końcu 
przybyła narodowa pielgrzymka hisz­
pańska złożona z 50 osób.
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Odkrycia.

Nowa misją archeologiczna złożona 
z przedstawicieli: Uniwersytetu Hebraj­
skiego w Jerozolimie, Uniw. A m erykań­
skiego w Harword, Szkoły archeologicz­
nej angielskiej, oraz instytutu londyń­
skiego dla badań w Palestynie, rozpo­
częła przed 2-ma tygodniami prace wy­
kopaliskowe w Samarji. Misja ta  od­
kryła dotąd broń rzymską w okolicach 
„forum“. Broń ta pochodzi prawdopo­
dobnie z*3 lub 4 wieku. Dalej odkryto 
ogromny basen z epoki rzymskiej i wie­
le przedmiotów mozaikowych z końca 
4 wieku pochodzących. Za basenem zna­
leziono grobowiec zawierający mnó­
stwo waz, doskonale zachowanych, oraz 
świeczniki pochodzące z tej samej co 
wazy epoki.

Inne odkrycie przypadkowe:

Inżynierowie angielscy i palestyńscy, 
pracując nad naprawą rur starożytnych, 
pochodzących z epoki rzymskiej, n a ­
trafili na kamienny mur, będący ich



zdaniem, iriurem Jerozolimy, wybudo­
wanym przez króla Dawida na kilka 
wieków przed erą chrześcijańską. Mur 
ten ciągnie wzdłuż linji 'prostej, i znaj­
duje się na głębokości 10 metrów pod 
powierzchnią ziemi.

Sprawa Muru-Placzu.

Mufti z Jerozolimy zapytany w cza­
sie wywiadu z „Renter“ co myśli o sp ra ­
wie decyzji komisji „El-Barrak“, odparł, 
że najwyższa rada Islamska opracuje 
częściową notę, w której poda swój 
punkt widzenia i żądania. Jakakolwiek 
by ta  nota była dodał, nam nie pozo­
staje nic innego, jak pozostawić tę kwe­
st ję nadal w rękach Islamu, tembardziej, 
że chodzi tu o miejsce Św. Islamskie do­
tyczące spraw religijnych, a więc na­
der ważnych. Bada Jerozolimska nie 
może się zdobyć na rozstrzygnięcie tej 
kwestji osobiście.
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Kongres Sioniśtyczny w Bale.

Po raz 17-nasty ocl roku 1897 przed­
stawiciele. Siónistów w liczbie 250 ze­
brali się w Bale 30 czew. 1.931 r. aby 
radzić nad sprawami Sionizmu. Wielu 
Arabów z Palestyny, Anglików a na­
wet samo Stowarzyszenie Narodów, śle­
dzą z zainteresowaniem przebieg dy­
sk u s j i  żydowskiego kongresu.

Sprawa bezrobotnych.

Jerozolima, w czerwcu.
Konflikt jaki wyfmchł między robo­

tnikami żydowskimi a przedsiębior­
stwem arabskiem, w sprawie budowy 
dróg, spowodował w następstwie zatarg 
między policją a bezrobotnymi żydow­
skimi. Doszło do starcia w skutek czego 
5 zostało rannych a 12 aresztowanych.



Generalny strajk antomobilistów w Pa­
lestynie.

Dnia 7 sierpnia wybuchł w Palestynie 
s trajk  autofnobilistów — oraz pojazdów 
konnych zarówno prywatnych jak i pu­
blicznej użyteczności, mający na celu 
zaprotestowanie przeciw wygórowanym 
podatkom od automobili jak i cła od 
benzyny. Strajk trwał 24 godzin 
i został na razie zlikwidowany — skoro 
Rząd poczynił pewne ustępstwa.

Baron Rothschild a Palestyna.

Paryż, 3 sierpnia.
Baron Edmund Rothschild, przyrzekł 

w swej deklaracji, udzielić pomocy 
sprawie osiedlania się w Palestynie, ko­
lonistów żydowskich.



O F I A R Y  

na Ziemię św, złożyli:

Br. Dydak od członków 5 zł., Zela- 
torka Teresa Babicka od członków 51 zł., 
Stanisław Rosenbejger 1 zł., Marja Wil­
kowa od członków 18 zł., Anna Augu- 
styniakówna 3 zł., Anna Holewa 5 zł., 
Marja Hojnacka, Felicja Ty ras 10 zł., 
Zelator Piotr Stolarz od członków 21 zł., 
Marja Kremulówna 2 zł., Zelatorka Te­
kla Szurkowa od członków 20 zł. 10 gr., 
Zelatorka Marja Waligóra od członków 
17 zł. 50 gr., Antoni i Stefanja Pardziń- 
scy 10 zł., Marja Kwokowa 5 zł., Ze-
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latorka Marja Pieniążek od członków 
20 zł., Marja Krzyżanowska 3 zł., Zela- 
tor Franciszek Chroszcz od członków 
42 zł. 50 gr., Wincenty Tomal 1 zł. 
50 gr., Jadwiga Kostyra 25 zł., Zela- 
torka Marja Ostrowska od członków 
14 zł., Zelatorka Apołonja Skowronek 
od członków 5 zł., Agnieszka Sieja 7 zł., 
Franciszka Zieleńska 5 zł., Członkini 
wieczysta Franciszka Ślązak 120 zł., 
Anna Koziarz 7 zł., Zelatorka Józefa 
Kominowska 49 zł. 50 gr., Katarzyna f  
Konstanty f  Marjanna Bromscy 10 zł., 
Jadwiga f  Antoni Dominiczak 10 zł., 
Marja Dyląg od członków 6 zł. 50 gr., 
Zelatorka Franciszka Leśniewska od 
członków 131 zł. 50 gr., ks. Prób. Wierz­
bicki z Orchówka 5 zł., Zelatorka Grze- 
siakówna od członków 30 zł.

Wszystkim P. T. Ofiarodawcom ser­
deczne składa się „Bóg zapłać“ .



Zmarli członkowie Ziemi św.

Mar j,a Budzik, Mar ja Hwistek, Józef 
Neuwert, Karol Gauliczęk, Zofja Ga- 
wenda, Zuzanna Utrata, Kasper Ry- 
basz, Józef Biczysko, Ignacy Figura, 
Antoni Matuszek, Zofja Fijołek, Magda­
lena Grzegórzkiewiez, Marjanna Muroń, 
Karolina Albrycht, Katarzyna Kr ani- 
piec, Jan ina  Kustra.

,,A dusze ich i dusze wiernych zmar­
łych przez miłosierdzie Boże niech od­
poczywają w pokoju wiecznym“.

Nowe brewjarzyki tercjarskie.
W Komisarjacie Ziemi Św. w Krakowie 
są do nabycia Brewjarzyki tercjarskie 
w nowem opracowaniu. Chcący je nabyć 

zwrócą się pod adresem:
KLASZTOR BRACI MNIEJSZYCH 

(O.O. Reformaci)
Kraków, ul. Reformacka 4 .



Wykaz odpustów zupełnych, których do­
stąpić mogą członkowie Armji św. Krzyża 
przy zwykłych warunkach w uroczystość 
Bożego Narodzenia, w Zmartwychwstanie 
Pańskie (Wielkanoc) i w godzinę śmierci. 
Zełatorzy Armji św. Krzyża dostępują 
jeszcze w Nowy Rok i w uroczystość Wnie­
bowzięcia Najśw. Marji Panny. Noszący 
zaś dewocjonalia poświęcone w Ziemi 
św. dostępują odpustu zupełnego w uro- 
czystościPanaJezusa, Najśw. Marji Panny 
i Świętych Apostołów. Odpustu lat 7 i 7 
kwadragen dostępują, jeżeli odmówią 5 
razy Ojcze nasz, 5 razy Zdrowaś Marjo 
i 5 Cńwała Ojcu na cześć pięciu ran 

Pana Jezusa.

Adres Komisarjatu Ziemi świętej:

O. Anatol Pytlik
w  K rakowie, ul. Reform acka Nr. 4.

O dpow iedzialny redaktor ¡w ydaw ca  Ó . Anatol Pytlik 
Zakonu Braci Mniejssych.



Posłaniec św. Antoniego
W ychodzi co miesiąc w e Lwowie 

w klasztorze Braci Mniejszych Ó O . Reformatów 
ul. janow ska 1. 66.

mwmmk J. Gablankowskiego
w Krafeowś®, 

ul. Sław kow ska 6
Telefon Nr. 144-65.

Zaopatrzona w  now oczesne ma­
szyny do składania i pospieszne 
do druhu oraz wielki w ybór pism 
w ykonuje ozdobne książki do 
nabożeństwa, obrazki kolorow e 
tygod. i mieś. p o  cenach niskich'


